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• J t y c h a ć ,  Se Adam Mickiewicz uk oń c zy ł  za 
g ran i cą  nowe poerna z dziejów czeskich pod t y ­
t u ł e m  Ziska .

D o  g a b in e t u  rzeźb  w  k r ó le s k o - iy a r s z a w s k im  u n i ­
w e r s y t e c i e  z ł o ż o n y m  z o s t a ł  r z a d k ie 1, o s o b l iw o ś c i  A n ­
t y k ,  to  jest: B iu s t  S c ip io n a  A fr y k a ń s k ie g o  w y k o p a n y  
z  H e r k u l a n u m ,  z  g a b i n e t u  . N e a p o h t a n s m r g o  p r z e z  
X .  b i s k u p a  M a s s a l s k ie g o  o t r z y m a n y  i w  d a rze  tam i-  
łj i S c ip i o u ó w  o f ia r o w a n y .  R o o jc w a z  w ła ś c ic ie l  togo  
b iu stu  do 1 g r u d n ia  r. b. go  z ł o ż y ł ,  p rze to  z n a w c y  i 
a m a t o i o w i e  s t a r o ż y t n o ś c i  w  g o d z in a c h  w  k t ó r y c h  
z w y k l e  g a b in e t  j e s t  o t w o r z o n y  , z a b y t e k  ten  prz ed  
C h r y s t u s o w y c h  z a s i ę g a j ą c y  w i e k ó w  , do t e g o  cza su  
ob e jr z e ć  m o g ą .  ,

Z a p o w ie d z ia n a  o g ł o s z e n i e m  w y d r u k o w a n e m  na I m  
t o m i e  r o m a n su  D y m i t r  S a m o z w a n i e c  z  dn ia  b. 111. 
i r. Z a g o s k in a  p o w ie ś ć  h i s t o r y c z n a  z  c z a s ó w  \v m n y  
C h o d k ie w i c z a  z  M o s k w ą  pod t y t u ł e m :  J e r z y  M ito -  
s l a w s b i  w  3c l i  to m a c h  już w y s z ł a  z  druku.  Lpra-  
s z a m  s za n o w  ne  o s o b y ,  k tóre  p o m i m o  ze  pre n u m era ta  
n a  to  d z i e ło  o g ł o s z o n ą  n ie  b y ł a ,  jednakże,  e x em p ia -  
rze  z a m ó w i ł y  i t a k o w e  o p ł a c i ły ,  a b y  c h c i a ł y  p r z y ­
s ła ć  do  m n ie  po od e b r an ie  t a k o w y c h .  Cena j e d n eg o  
e x e m p la r z a  w  tr z e c h  to m a ch  z ip .  13. — X i e g a r z  p r z y  
u l i c y  M io d o w e j  N ro  48 6  w D o m u  W g o  L e s s lą .

3 S. H .  W ierzbach.
Teg o  ro k u  w Województwie P.  j eden  7, ma j ę ­

t ny ch  obywate l i  zaproszony na e s u n e n  s zko ły  
wydzia łowej  s ł ysząc  uczn>a mówiącego iż piąta 
c zęść  świata nazywa się Pol i nez ją .  , , T a k ,  zawo- 
ł a ł “  t ak  się nazywa,  bo na leża ł a  dawnie j  do 
Po l sk i .

Czel adn ik  mular sk i  Sćhl i ch t  Karol  la t  25 
m a ją c y ,  zag roz i ł  swojej kochance,  zc jeże l i  mu

200 z łp .  nie pożyczy ,  to sobie życie '  odbier ze ;  
jakoż w is tocie,  ot rzymawszy odmowną  odpo ­
wiedź swojej ob lub i en icy ,  na r zn ą ł  sobi e ćokoH 
wiek g a rd ł a  lecz n i eszkod l iwie .—  #  domu  P . 
Ger lacha  n a - K r a k .  p rzed ,  odebra ł a  sobie życie  
s znu r k i e m w k u c h n i ,  kucha rka  wdowa 39 l a ł  
nit ijaca, szczególna  am a to rka  t r u n k ó w .—  Przy  
ul icy Dzikiej  pod pa rkanem domu  231 1 pozo­
stawiono w t r u mn ie  n i eżywe dziec ię  około 7 
mies i ęcy mające;  „ścisłe ś l edztwo pol i cyjne  wy- 
k ry j e  zapewne  wkró tce  ma tkę  po rzuconego  
dziecka.

Z a s z c z y c o n y  u p o w a ż n ie n ie m  od rząd u  d łu g o le tn i  
N a u c z y c i e l  pragnie  p r z e z  da w anie  . j ę z y k ó w ■ F r a n c u z ­
ki cg o i N i e m i e c k i e g o , -tudzież,  p r z ez  u d z ie la n ie  korre-  
p e ty c j i  w  p r z ed m io ta c h  p r z ep isa n y ch  na  t r z y  n iz s ze  
k la s s y  b y ć  p o m o c ą  k a ż d e m u  ż y c z ą c e m u  s o b ie  z  pra­
c y  i d o ś w ia d c z e n ia  j e g o  k o r z y s t a ć  z a  u m ia r k o w a n e  
w y n a g r o d z e n ie .  T e n ż e  sam  m o ż e  s ię  p r z y s ł u ż y ć  ro- 
ż n y m  osobom,xif tż .kami w  r ó ż n y c h  j ę z y k a c h  i przed -  
m io t a c h  t a k ż e  z a  p o m ier n ą  cenę.  VY m ie s z k a n iu  z a ­
s ta ć  go  m o ż n a  zratta  od g o d z in y  9 do ii), a  po p o ­
łu d n iu  od w p ó ł  .do c zw a r te j  do w p ó ł  do  s z ó s t e j ,  p r z y  
u l i c y  L e s z c z y ń s k a  z w a n e j  pod N ro  2794  L i t .  B .  na  
d o le  od  W i s ł y  w p r o s t  O b oźń ćj .

P r z y  koń cu  m ie s ią c a  w r ze ś tu s ,  z a  p o ś w i a d c z e n i e m  
k ó m m is sj i  w o j e w ó d z t w a  P ł o c k i e g o  w y p r a w io n o  do  
Rossji  su k n a  p o s t a w ó w  216 w a r to śc i  z ł .  58 ,920  z  fa-  
b r y k i  S a lo m o n a  M ark usa  P o z u e r a  .wsi K u ch a ra c h  
o b w o d z ie  P ł o c k i m  będącej.  R ó w n ie ż  i w  dniu  19 
p a ź d z ie r n ik a  k o m m is ś ja  w o je w ó d z k a  w y e x p e d j o w a la  
2 1 Q p o s t a w ó w  Sukna do Ros.śji w a r to śc i  z ł .  a«,>40  
na i m i e  bi-aci M ejerS u lm a ."  C z y n n a  ta  f a b i y k a p i a -  
w ie  c o  m ie s ią c  c ią g le  p od o b n ą  i lo ść  su k n a  z a g i a n . c ę
w y s y ł a .  . ,

P o d łu g  p rzep o w ia d a l i  M e t e o r o lo g a  M ie jsk ieg o  od  
dn ia  4 do 17 b. m. c za s  m a  b y ć  bardzo  n i e s t a ły  i 
z d r a d l iw y ,  to  je s t ,  b ardzo  w ie lk im ,  a  n . u v e t n a g ł y m
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odmianom podległy.  W tym  czasie 11.1 morzu Bal- 
tyckićm lub Ni^mieckięm przynajmniej jednego dnia 
okropny w ia tr  ma panować; w krajach od morza od­
ległych, dni pogodnych i dosyć pięknych więcej w 
ogólności będzie, niżeli słotnych.
Dziś  zrana zimna stop. 1 — Wczoraj w pot. ciep. stop. 6. 
T E A T R  NARODOWY. Dziś: drania Nienawiść ludzi 
i żal. Zabawa tancerska.

*a‘1')nu,£ct ^^acjruniCaine.

" W i c e k r ó l  I r landzk i ,  X.  N or th u m b er l a n d ,  wy­
d a ł  d.  1S paździ er .  odezwę,  w k t ó r e j  zabrani a 
wsze lk ich  zgromadzeń  i t owarzys tw mogących 
na ru s zy ć  spokojność  publ i czną .  Pom imo  tego 
wzywa O ’Conne l l  pod datą  p ó ź n i e j s z ą  mieszkań ­
ców I r land j i ,  a żeby  zawiązal i  t owarzystwo,  k tó ­
r e m u  chce nadać  nazwisko assocjacji ochotników  
I r la n d z k ic h .

Panna  Sontag p rzy j echa ł a  do Królewca dnia 
22  paźdz.  z tamtąd  po konce rc i e  wyjeżdża  do 
G d ań sk a  i do Hamburga .

W wojsku be lg i ck i em używany będzi e  w y ł ą ­
czn ie  j ę zyk  f r ancuzki .

Gazeta  Ka lkucka  donos i ł a  jeszcze w marcu z 
pew nego  ź ród ł a ,  że król  ang i e l sk i  u m a i ł  i Ze 
we F ranc j i  wybuchnę ł a  rewolucja .

Gaze ty  Nowojorkski e n ie  mogą zataić radości  
iż t r ak t a t  z T u rc j ą  zawarty  obiecuje  A m e ry k a ­
nom wie lk i e  korzyści .  Kupcy  amerykańscy  
zaczynaj ą  j uż  osiadać w Tu rc j i  i Odess i e .

Kró l  n ider l andzk i  og ło s i ł  dnia  20 paździ er .  
w Hadze ,  że gdy zwierzchność  kons ty tucy jna  xię- 
c ia  Oran j i  w południowych  p rowinc j ach usta* 
•ta, cofnięte zostało z l ecen i e  dane  mu d. 4  paz-  
dz ie r .  i że r ządy n ide r l andzk i e  rozciągać się 
będ ą  t y lko  do pó łnocnych  p rowinc j i  i do W. 
xigztwa Lu xembur sk i ego  aż do czasu , dopóki  
mocar s twa  wzg lędem południowych prowincj i  
n i e  postanowią.  Wsze l ako twierdze Maslr icht ,  
An twe rp j a  i Venloo będą  zajęte przez wojsko 
k ró l ewsk i e .  Wszyscy gube rna to rowie  w p r o ­
wincjach po łudniowych mają się udawać po r o z ­
kazy do dowódzpów tw ie r dz ,  k tór zy  bezpoś r e ­
dn io  od xiecia Qi ąnji będą  zależeć.  I n n em  p o ­

s t anowieniem kaza ł  k ró l  n id e r l andzk i  o dd z i e l ­
nej  kommiss j i  zająć się z ap rowadzeni em w p ó ł ­
nocnych  p rowinc j ach ,  czyl i  l l o l l and j i ,  gospo ­
darni ejszego sy s temu  admini s t rac j i .

Pierwsza  izba w Hadze r e p re ze n tu j e  już t y l ­
ko  pó łnocno  prowinc j e  i używa wyłączni e  j ę ­
zyka ho l l ende r sk i ego ,  gdy dawniej  obok tego 
używany b y ł  język I r ancuzki .

Nieda leko Antwerp]!  s laczają ciągle pows t ań ­
cy u tarczki  7. żo łn i e rzami  xigcia Oranj i .  Dnia  
24 paździ er .  s ł yszano  w An lwerpj i  przez  t rzy 
godziny mocny buk  d z i a ł ;  bi twa t oczy ł a  się 
ty lko o ćwierć  mili  od tego miasta.  Nieco p ó ­
źniej  przywieziono do Anlwerpj i  k i l ku  r a n ny ch .  
W samem mieśc i e  panowała  spokojność;  mocne 
pa t ro le  obywatel sk i e  p e ł n i ł y  s ł użbę  na ul icach.  
Ze  wszystkiego wnosić można,  że xiąże Oranj i  
myś l i  broni ć do os t atka  twierdzy  An lwerpj i .  
J e n e r a ł  Chasse  miał  nawet  o świadczyć,  że nie  
będz ie  o szczędza ł  miasta,  j eś l i  g,. powstańcy do 
ostateczności  przywiodą.  Powstańcy otoczyl i  
do k o ł a  An lwerp j ę  i miano j uż  wiadomość,  że
0 dwie mi le  od tego miasta pod Wyuigem b i ­
twę wojsku wydal i .  I nny  ich oddzia ł  m i a ł  się 
posunąć  do B a a r l e , o cz te ry  godzin drogi  od 
B ie d y .

Między ocho tn ikami ,  k tó r ymi  dokto r  Gregoi -  
r e  dowodzi ,  i żo łn i e r zami  od m ar y n a rk i  n i ­
der l andzk i e j  , p r zys z ło  d. 23 paźdz i e rn ika  pod 
Oostbu rg  do bi twy,  w k tór e j  ochotnicy 6 ludzi  
st rapi l i  i mus iel i  się cofnąć.

Mówią ,  że s ł uż ba  wojskowa w A nt w e rp j i  o d ­
dana będzie s amym Hol lend rom.

Niektór zy ku pc y  an twerpscy  radziby widzieć 
An twerp i ę  m ia s t em n i ep od l e g ł e m ,  od Belgjum 
ni ezawi s ł em ; pi zapomina ją  oni sob i e ,  że A n ­
twerpja  b y ł a  na l eżał a  dawniej  do anzea tyckich
1 do najbogat szych miast  w śn i ec i e .

Król n id e r l an dzk i  kaza ł  b ron i ć  do ostatka 
.miasta Mas l r i ch t ;  jes t  w niem 8000 załogi .

Donoszą z B ruxe l l i  d.  21 p aź d z i e r n ik a ,  że 
od k i l ku  dni  wystawione jest  to miasto na 
wszelkie  ok ropnośc i  anarcl i j i  i zapalczywości  
pospólstwa.  Im bl iższe j e s t  p r ze s i l en i e ,  tym gor ­
l iwiej działa każde  s t ronn ic two .  S łychać  na
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u l i cy  ok r zyk i :  P r ecz  Z r z ą d e m  tymczasowymi  
P r e c z  z ko ng re s em  ! P r ecz  ze zdrajcami  I P r ecz  
ze szlachtą ! Lud powinien  panować ! —  Nie do ­
syć  na ok rzykach ;  na k i l ku  ul icach b r u x e l s k ich 
k r e w  p ł y n ę ł a .  Wzn ie s i en i e  d rzew wolności  
pokazu je  dos t a t eczn i e ,  j ak i e  są z am ia ry ,  p r z y ­
b y ł y c h  z Pary  za J akobinów.  Rząd  tymczasowy 
wydaj e  odezwy,  napominaj ąc  lud,  ażeby się za ­
chowa ł  spoko jn i e .

Mów ią ,  że w Bruxel l i  a resz towano van I la-  
lena  i wiceh rabi ego  Cu lha t  i ze ich obwiniono
0 zd radę  spr awy  narodu* P i e iwszy  ma s i edzieć  
w Mons ,  gdzie  odbędzie  s ię i ndag  cja. Z n a l e ­
ziono przy n im bardzo ważne pap i e r y .  A r e ­
sztowano t akże  w Bruxe l l i  k i l ka  o sób ,  k tó r e  
m i a ły  zachęcać pospóls two do r abunku .

Gazety b r u xe l s k i e  donoszą ciągle o zwycięz-  
twach powstańców.

Rząd  w Br uxe l l i  m ianował  n ie j ak iego Mar* 
neffe,  p ro s t ego  mieszkańca ,  j e n e r a ł e m  b rygady
1 dowódzcą p u ł k u  u łanów,

z ien n ik  p a ry z k i  M e ssag e r  p o w s ta je  na b u rzyc ie l i  
s p o k o jn o ś c i , k t ó r z y ,  ju k  się w y raża ,  u w o d z ą  naród  
na j s p a n ia to m y ś ln ie j s z y .

G a z e ta  c o d z ien n a  poćiągn iona  j e s td o  od p o w ied z ia l ­
nośc i  sądow ej ,  z a  to , że  bez z a sa d n ie  d o n io s ła , i ż  k ró l  
F r a n c u z ó w  z  p o w o d u  r o z ru c h ó w ,  w y je c h a ć  c h c ia ł  z 
P a r y ż a  do N euif ly .  Donies ien ie  to nie  b y ło b y  p r z e ­
s tę p s tw e m ,  g d y b y  nie z d a w a ło  się m ieć  z w ią z k u  z 
ro z m a i te m i  innem i o k o l ic z n o ś c ia m i , k tó ry c h  w y j a ­
śn ie n ie  będz ie  n a leża ło  do są dów . W t y m  s a m y m  
b o w iem  czas ie  , k ie d y  w P a r y ż u  b y t y  ro z ru c h y ,  z a ­
m ie s z a n ą  b y ł a  sp o k o jn a ść  w N im es  i L o r ie n t ,  a od e ­
z w y  w P a r y ż u  p rzy lep ian e ,  s ą  zu p e łn ie  t a k i e  sam e 
ja k  W' n ie k tó ry c h  m ia s ta c h  na  p row inc j i .

O to  są n iek tó re  s z c z e g ó ły  o w y p r a w ie  k o n s fy tu c jo -  
n i s tń w  h iszpańsk ich :  P r z y ś p i e s z y ł  j ą  szczegó ln ie j  j e ­
n e r a ł  Miluns, k tó r y  p r z y b ra ł  t y t u ł  j e n e r a ł a  po ru czn i ­
k a  w o jska  n a ro d o w e g o  i nacze lnego  w o d z a  >v K a ta -  
łonji .  P rz e c iw n i  byli  w ta rgn ien iu  do H i s z p a n i i ,  p u ł ­
k o w n ic y  G races  i S an  M igue l .  >V m ieśc ie  Perp ig n an  
r e z y d u j e  j u n t a  r z ą d z ą c a  k o n s ty tu c jo n is tó w .  P rz ez  
C an te lłops  i Jo m p je i re s  w k r o c z y ły  do H isz p an j i  m a ­
j e  o d d z ia ły  u d a ją c  się ku F ig t ieras ;  z a ty k a n o  w s z ę ­
d z ie  bez oporu  t r ó jk o lo ro w ą  c h o rą g ie w  h iszpańską .  
P r z y  sam ej  g r a n ic y  nie p rz y sp o s o b i ł  rząd  h iszpańsk i  
ż a d n y c h  ś r o d k ó w  obrony .  M ina  i P a s to r  s k u p u ją  c ią ­
g le  konie w  B ajonnie .  C h a p a n lą n g a ra  m ia l  w k ro c z y ć  
do  H iszpan j i  d n ia  16 paźd z ie rn ik a  w 4*1° ludzi  i po­
ł ą c z y ć  sie z  V a ld eze m .  D n ia  18 p a ź d z ie rn ik a  w s z y ­

s tk ie  o d d z ia ły  z a m y ś la ły  p rz e k ro c z y ć  g ran icę  h isz p ań ­
sk ą  n a  linji od S. Jean p ied  dc por t ,  a ż  do Perp ignan .  
D o  K a ta lon j i  i A ragonj i ,  g d z ie  k o n s ty tu c jo n iś c i  n a j ­
więcej m ają  p rzy jac ió ł ,  w ta rg n ą ć  m ia ło  4*100p o w s ta ń ­
ców. D d w ó d z c y  donieśli,  że  L a  M a ncha  i A nda luz ja  
g o to w e  są  do pow s tan ia .  V a ld e z  pobił o d d z ia ł  gery-  
las iiw , k tó r y m  d o w o d z i ł  J u a n i to ;  a le  po tem  u d e rz y ­
ło  n a  niego 1801) ludzi  w o jsk a  k ró lew sk ieg o  i część 
je g o  o d d z ia łu  m u s ia ła  się co fnąć  do F ra n c j i ;  w s z e la ­
ko  sa in  V a ld ez  z  p o z o s ta ły m i  to w a rz y s z a m i  u t r z y ­
m a ł  się W' H isz p an i i .  O d d z ia ł  C h a p a la n g a ry  z 250 
ludz i  złożony, m u s ia ł  się co fnąć  do F ra n c j i ,  sam Cha- 
p a la n g a ra ,  zg in ą ł .  Dnia  20 pa ź d z ie rn ik a  w n ocy  w k ro ­
c z y ł  Mirta na  czele  500 ludzi do H iszpan j i  w k ie ru n ­
k u  ku  V e ra .  D niem  p ierwej w y d a ł  o d e z w ę  do H i ­
szpanów  z  obozu honoru  i  p o łą czen ia  dobrych  H i ­
szpanów . K o ń c z y  j ą  temi s łow y:  “ Z ap o m n ie n ie  p r z e ­
sz łośc i ,  jedność, w olność  i p o rząd ek  na  p rzysz łość . , ,

(A.  u ) P rzys ięga  H ip p o k r a te sa .  —  Sta re  
wino i stara prawda,  we d ł u g  powszechnego p r z y ­
słowia,  n igdy na szacunku nie t racą:  spodzi e ­
wam sie że i p r zys i ęga  H ip po k ra t e sa ,  k tó r ą  tu 
p r ze l ł ó m ac z on ą  z g reck i ego  p rzy t aczam,  może 
nic nie s t rac i .  J e s t  taka:  , , Świadczę  się Apoi-
l i uem l eka r zem ,  E sk u l a p e m ,  Hygi j ą  i Panacea ,  
E sku l ap i ego  dz i ećmi ,  wszystk i cmi  bogami i b o ­
g in i a m i ,  że ile s i ł  moich s ł an i e ,  ile dowcip 
mój zdo ła ,  to wszystko święcie ,  co la p r z ys i ę ­
ga zaw iera ,  zachowam.  Obowiązuję  s ię nap rzód ,  
nauczyci e lowi  m em u ,  od k tó r egom się sz tuki  
l eczenia  n a u c z y ł ,  r ównie  jak ojcu rodzonemu,  
wszelki ch  po t r zeb  do życia dostarczać,  i wszy-  
s t k i emi  do wygody rzeczami  , w miar ę  mojej  
możności ,  z nim się dz ie l ić ,  potomstwo j ego j a ­
ko w ła sn yc h  br ac i  uw aż ać ,  sz tuk i  swej bez 
nagrody  i bez żadnych  umów nauczać  p r z y r z e ­
ka m .  P rzep i sów  wszelki ch  otwarc i e i w i e rn i e  
udzie l ać  będę  moim i nauczyci e l a  mego dz i e ­
ciom , j a k o  leż i i nnym uczniom,  k tó r zy  się 
p rawami  sz tuki  l eka r sk i e j  zobowiążą,  i p r z y ­
sięgę na to wykoń. i ją;  a w ię ce j  n i ko m u .  W l e ­
czeniu chorych wedle możności  i w mi a r ę  r o ­
zumu  mągo*środków po t r zebnych  używać będę;  
n ikom u  choroby nie  p r z ed łużę  i na złość n ie  
uczyn ię .  P ro szonym będąc  o śm ie r t e l n ą  t r u ­
ciznę i n ikomu nie  dam,  i n ikomu  tego nie d o ­
r adzę .  Ci ężarne j  n iewieście  do spędzeni a  po ­
czętego p ł o d u ,  ż adnego  ś rodka  n ie  wskażę
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Sycie  m o j e  i s z t u k ę  c z y s t e  i bez s k a z y  z ac bo -  
wa ć  ś l u b u j ę .  C i e r p i ą c y m  n a  k a m i e ń ,  w y r z y -  
n a ć  go n i g d y  n i e  b ę d ę ,  a le  b i e g l e j s z y m  W tej  
s z t u c e  i z r ę c z n i e j s z y m  c z y n n o ś ć  t a k o w ą  z o s t a ­
wię .  D o  k t ó i e g o  b ą d ź  d o m u  w n i j d g ,  u l e c z a n i u  
j e d y n i e  c b o r y c h  p r a c ę  p o ś w i ę c ę  sw-ojg. C z y l i  
to n i e w i e ś c i e ,  c z y l i  m ę z k i c  l e c z y ć  b ę d ę  c i a ł o ,  
czy l i  dz ie c i  l u b  s ł u ż ą c y c h ,  w s z e l k i e g o  r o d z a j u  
p o k r z y w d z e n i a ,  w s z e l k i e g o  p r z e k u p s t w a ,  w s z e l ­
k i e j  s r o m o t y  z w ł a s n e j  u n i k a ć  b ę d ę  wol i .  Co 
n i e p o d o b u e m  do  u l e c z e n i a ,  a lbo  s a m  w i d z i e ć  
b ę d ę  a l b o  od  d r u g i c h  u s ł y s z ę ;  l u b  t eż  co n ie  
w c h o dz i  do  s z t u k i  l e k a r s k i e j ,  a w ż yc i u  t owa -  
r z y s k i e m  z a m i l c z e n i a  g o d n e i n  o s ą d zę ;  t e g o  n i ­
k o m u  n i e  ob j aw ie  , l ec z  n i e n a r u s z o n e  m i l c z e ­
n i e  z a c h o wa m  do z g o n u .  M o ż n i e j s z y m  za s p r a ­
w i e d l i w e  w y n a g r o d z e n i e  , u b o g i m  d a r m o  r a d  
m o i c h  u d z i e l a ć  b ę d ę .  Ni e  d la  t e g o  p u l s u  c h o ­
r e g o  b ę d ę  m a c a ł ,  ż e b y  m i  w ł a p ę  ( * )  co wści -  
b i ł ,  a l e  ż e b y m  s ię  o s t a n i e  j e g o  z d r o w i a  p r z e ­
k o n a ł .  N i g d y  n a p r z ó d  z a  o d w i e d z i n y  n a g r o ­
d y  w y m a g a ć  n i e  b ę d ę ,  aż  na  to z a s ł u ż ę ,  i c h o ­
r e g o  do  z u p e ł n e g o ,  i l e  to b y ć  m o ż e ,  p r z y p r o ­
w a d z ę  z d r o w i a .  N i e u p o w s z e c h n i o n y c h  l e k ó w  
k o s z t e m  c h o r y c h ,  z p o g o i ' s z e n i e m  i ch  zdrow' ia,  
l u b  u t r a t ą  ż yc i a  d o ś w i a d c z a ć  n i e  b ę d ę ,  p ó k i  
s i ę  i s t o t n i e  o i ch  s k u t e c z n o ś c i  n i e  p r z e k o n a m .  
N a j w i e k s z e m  u s i ł o w a n i e m  rn oj em b ę d z i e ,  m i e c  
n a j m n i e j s z y  c m e n t a r z ,  a n a j w i ę k s z ą  l i c z b ę  k l i ­
e n t ó w ,  w d z i ę c z n y c h  za p r z y w r ó c o n e  sob ie  z d r o ­
w i e ,  l u b  o d z y s k a n e  ż y c i e ,  w p r z e c i w n y m  r a ­
z i e  ,  wol ę  o b u w i e  u I l e r o s t r a t a  ł a t a ć ,  n i ż  n i e -  
w i a d o m o ś c i ą  m oj ą  p o m n a ż a ć  p a ń s t w o  P l u t o n a .  
G d y b y m  zaś  n i e  c z u ł  s i ę  n a  s i ł a c h  w ł a s n y c h  
u l e c z e n i a  c h o r e g o  , b i e g l e j s z y c h  w t ej  s z t u c e  
r a d y ,  z a s i ę g ać  b e z  u p r z e d z e n i a  i w ł a s n e j  m i ł o ­
ś c i ,  n i e  z a n i e c h a m .  B r o ń  t e g o ,  w i e l k i  A p o l l i -  
n i e  i t y  s y n u  j e g o  E s k u l a p i  i w y  H y g i o  z P a -  
n a c e ą , a b y  k i e d y  l e k  m ó j  m i a ł  h y c  d l a  c h o r e ­
go  p a ł k ą ,  a n i e  u l e c z e n i e m  ! N i n i e j s z ą  p r z y -  
s i ę g ę  c a ł k o w i c i e  i n i e s k a z i t e l n i e  z a c h o w u j ą c e ­

m u ,  n i e c h a j  s i ę  w s z y s t k o  l ak  w ż y c i u ,  j a k  w 
s z t u c e  b ł o g o  i s zc zę ś l i w i e  w i e d z i e ,  i c h w a ł a  
n i e z g a s ł a  za d o b r e  chęc i  i c z y n y  r o ś n i e ;  p r z e ­
s t ę p c y  źoś t y c h  zas ad  m o r a l n o ś c i  i k r ż y w o p r z y *  
s i ę ż c y  W s zy s t k o  n i ec ha j  o p a k  i d z i e . “

Przeszło  2 4 * ) O 0 0  z ło tych wygrano w onegdaj- 
szein ci agńi i u Lo terj i Liczbowej w Kantorach BLU- 
MA i JAKUBO W SKIEGO na Ambo Solo i 4 T erna  z 
k tórych na same Ambo złożone z Nrów 23, 55, wy-

„ p. 12 ,000 .

OBW IESZCZENIA Z l?IORA INFORM ACYJNEGO
D alsza  wiadomość i  w szelk ie  objaśnienia poniższych  
doniesień , udzielają się w lokalu B ióra na K rako-  

wskieni Przed. N ro  377 przec iw  P oczty .
( 1 3 1 3 )  K i l k a  m a j ą t k ó w  w i e j s k i c h  z p o w o ­

d ó w  w a ż n y c h  m u s z ą  b y ć  s p r z e d a n e m i  p r z e d  
n o w y m  r o k i e m  r .  b . ;  ż ą d a j ą c y  t a k o w y c h  k a p i ­
t a l i ś c i  t a m ż e  n a b y c i a  z r o b i ć  m o g ą .

K i l k a  o s ób  żąda  n a b y ć  D o m y  w c e n i e  od 20  
do 4 0 , 0 0 0  z ł p .  s z c z e g ó l n i e j  j eś l i  t e  D o m y  n i e  
b a r d z o  o d l e g ł e  od  ś r o d k a  m i a s t a ,  p o s i a d a c z e  
t a k o w y c h  r a c z ą  n a d e s ł a ć  op is  do  B i ó r a  n a s z e ­
go ,  j e ś l i  są  w c h ęc i  s p r z e d a ż y .

( 1 3 5 7 )  C z t e r y  K o n i e  z B r y c z k ą  l u b  b ez  B r y ­
c z k i  są do n a j ę c i a  na  m i l ę  l u b  n a  t y g o d n i e .

( 1 3 6 0 )  S ą  do  z b y c i a  d w a  K o n i e  p o j a z d o we  i 
j e d e n  w i e r z c h o w y .

( 1 3 6 2 )  W i e ś  maj ąca  67 w ł o k  c h e ł .  a z t y c h  
18 lasu na  b u d o w l e  z d a t n e g o ,  d o b r z e  z a b u d o ­
w a n a ,  ł ą k i  m a j ą c a  d o s t a t e c z n e ,  d w o r  p o r z ą d n y  
z o g r o d e m ,  p o ł o ż o n a  n a d  d w o m a  r z e c z k a m i  , 
j e s t  do  z b y c i a  z I n w e n t a r z e m  l u b  bez  i n w e n t a ­
r z a .  M a p p a  i o p i s y  są  s p o r z ą d z o n e .

( 1 3 6 7 )  P o t r z e b n a  j e s t  p o ż y c z k a  5 0 0 0  z ł .  na  
D o m  w W a r s z a w i e  w a r t u j ą c y  14-1,000.

( 1 3 5 4 )  P o t r z e b n y  j e s t  B i l l a r d  ś r e d n i e j  w i e l ­
k o ś c i  do d o m o w e g o  u ż y c i a  z r e k w i z y t a m i .

( 1 3 7 1 )  Koc z  u ż y w a n y  d . w n e g o  f a so nu  za d u ­
k a t ó w  30 do p o d r ó ż y  z d a t n y  oraz  k a r e t a  s t a r a  
za  d u k .  3 6  są  do  z b y c i a .(*) Wyrażenie greckie.

W u r u i c a ~ r x  i  o - i  t.ąy.0 i r s  k i  n a  ( T l e  a  s t o r  a  r. o W n y ~ ! ‘ m F u l i  a  r p a s i e l o w  r e z o n - s k i k j  f o b  s -  616


